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Jutro, ŚŚ. Daniel Prorok i Praxeda. 


‘Błogosławiony Czeszaw z znakomitej rodziny Odro- 
wążów, syn Eustachego, a brat rodzony Sgo Jacka, bę- 
dąc Kanonikiem Krakowskim i Kustoszem Sandomier- 
skim, wstąpił do Zakonu Kaznodziejskiego (00. Domi- 
nikanów), i opowiadał wiarę CHRYSTUSOWĄ w Cze- 
chach. Fundował kilka Kościołów, i niemałe zasługi 
w rozkrzewianiu Stej Religji położył. Umarł w Wro- 
cławiu r. 1242. Kueuens XI (Albani) Papież, pozwo- 
lił Zakonowi Kaznodziejskiemu wspominać Bł: CzesŁA- 
wa w pacierzach swoich, a Kuemens XII (Corsini) roku 
1735, rozciągnął to do całego Królestwa Polskiego, 
naznaczając na obchód dnia Jeco, dzień 20 b. m., sub 
rilu duplici. 3 

Onegdaj w Kosciele S. KRzyża, odprawił Prymicję 
(pierwszą Mszę), WJX. Piotr Rogowski, Kapłan Zgro- 
madzenia XX. Missjonarzy. W czasie ofiary Stej, Kler 
tegoż Zgromadzenia, odśpiewał Mszę J. Elsnera. 

Jutro, o godz: Smej z rana, jako w rocznicę zgonu 
$.p. Mateusza Kżslańskiego, b. Naczelnika Sekcji Bile- 
tów przy Magistracie M.Warszawy, i Protektora Archi- 
Konfraternji Literackiej, odbędzie się żałobne Nabo- 
żeństwo za duszę Jego w Kościele Archi- Katedralnym 

go JANA, na które pozostała Wdowa wraz z Dziećmi, 
Przyjaciół, Kolegów i Znajomych zmarłego zaprasza. 

Komitet Towarzystwa Wsparcia Artystów Muzyki, 
tudzież ich Wdów i Sierot, ma zaszczyt uwiadomić 
Członków nieobecnych na posiedzeniu Towarzystwa 
w dniu 16 Lipca r.b. odbytem, iż Członkowie Jan Bil- 
ling i Wacław Prochazka, większością głosów obrani 
zostali Członkami Komitetu, a to w miejsce dwóch wy- 
chodzących Członków , którym 4ro-letnia kadencja 
skończyła się. 

Biuro W arszaws: Ober- Policmajstra.  Dostrze- 
żono, że w niektórych domach czystość jest zaniedbaną, 
to jest: kloaki i śmietniki przepełnione, podwórza:i 
rynsztoki zawalone błotem, a w niektórych woda po- 
łączona z różnemi ściekami nie mając odchodu, wydaje 
nieprzyjemne powietrze; nakoniec około domów rów- 
nież należyta czystość i porządek nie są zachowane. 
Ostrzega przeto piniejszem, że do Policji wykonaw- 
czej ponowiony został rozkaz przestrzegania porządku, 

"tudzież że dopełnioną zostanie rewizja po domach, i że 
właściciel w którego domu nieczystość znalezioną bę- 
dzie, nieodstępną exekucją wojskową do dopełnienia 
. porządku znaglonym zostanie. 

Obserwatorowie zagraniczni uważają teraz na Słoń- 
cu, ilość plam większą aniżeli kiedykolwiek. Płam tych 
narachowano do BOstu, są one ustawione prawie rzędem, 
i tworzą jakby pas widoczny dla oka w szkło nawet nie- 
uzbrojonego. Długość tego pasa równa się 200,000 ki- 
lometrom, czyli obwodowi ziemi 57/2 razy wziętemu. 


Laura Czarodziejka Polka, opuściła litografję i 
jest do nabycia w Składach muzycznych: Bernstejna, 
Klukowskiego, Sennewalda i Spiessa. Cena exem- 
plarza zł. 1. 

Do Składu wód mineralnych naturalnych przy. 
Aptece w domu Petyskusa obok XX. Reformatów, nad- 
szedł trzeci transport wody Selcerskiej, Emskiej- 
Kraenchen i Kesselbrunn w większych i mniejszych 
kamionkach, łącznie z wodą Geilnauską, Spaaską, Eas- 
chingską, Homburgską i Kreutznacher-Mutterlauge do 
kąpieli. Jednocześnie otrzymałem drugi transport wody 
Gleichenbergskiej Gonstantinosquelle, używanej wed- 
ług doświadczeń wiarogodnych Lekarzy, z zbawiennym 
skutkiem w chorobach kamienia i piasku, tak nerek jako 
też i pęcherza urynowego.— Dr. T. Heinrich. 

Wyuczywszy się w bardzo krótkim czasie i dokła- 
dnie sztuki przykrawania Sukien damskich, od Pana Ju- 
|jusza Ascher (którego adresjest; Ulica Długa N.581), 
widzę się spowodowaną wynurzyć mu szczere moje po- 
dziękowanie, i polecić go zarazem osobomi pragnącym 
poznać tę pożyteczną naukę— D. R. 

Wczoraj w Teatrze Rozmai: przywołani; po. Kom: 
Dwaj Mężowie, Wszyscy; po kwartecie z opery Przy- 
sięga, JPani Rywacka i JPP. Troszel i Matuszyński; 
po wyjątku z Matki Rodu, JP. Komorowski; po Polo- 
nezie, JPanna Leśniewska; po tańcach, JPanny Dam- 
se, Straus, Koćmirowska, JPP. Krzesiński, Popiel 
i Owerto. 

Ochmistrzyni Szkoły wyższej żeńskiej w Rawie, za- 
wjadamia Sza: Rodziców i Opiekunów, iż zd.1go Sierp: 
r. b. rozpoczyna się Kurs Nauk w tym Instytucie, w po- 


'moc przybranemi Nauczycielami miejscowej Szkoły i 


ukwalifikowaną Guwernantką. Uprasza przeto o wcze- 
sne zgłoszenie się, ażeby kurs zakreślony w naukach, 
mógł być w swym czasie rozpoczęty, — Plichta. 

W dniu 29 z. m. na gruncie wsi Cichowo w pow: Prza- 
snyskim, niedaleko drogi, znalezionociało zamordowa- 
nego staroż: Szmula Finkensztejn, lat 25 liczącego, gar- 
barza, we wsi Zagołach zamieszkałego. Sledztwoprzez 
Wójta gminy Krzynowłoga-mała dopełnione, wykaza- 
ło, iż pomieniony Szmul Finkensztejn, przechodząc za 
kupnem skór przez wieś pobliską, napotkany został 
przez Józefa Cichowskiego, który go uwiódł stręcze- 
niem taniego nabyciaskór, i wyprowadziwszy za wieś, 
silnem uderzeniem w głowę kamieniem, życie odebrał; 
tr zamordowanegozawiókł z traktu w zboże w po- 

liżu będące, i zabrał mu 5 rub: sr., które miał przy 
sobie. Cichowski wyśledzony, i ujęty we ws! Niskie, 
do zbrodni przyznał się, i Sądowi po ukaranie przesła- 
nym został. Morderca liczy lat 22.— W dniu 2 b. m. 
4 letni syn Kolonisty, w gminie Barów pow: Lubels: 
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zamieszkałego, napiwszy się potajemnie wódki, dostał 
konwulsji, w skatku czego następnego dniażycie zakoń- 
czył. — W tymże dnia Michał Radomski, poposając 
we wsi Roszczep pow: Stanisł:, nagle życie zakończył. 
Wyprowadzone śledztwo Sądowe i sekcja: Lekarska, 
przekonały, że śmierć nastąpiła w skutku zadławienia 
się mięsem — W d.7 b.m. Zofja Prandecka, 9-letnia 
córka włościanina z wsi Kotliny pow: Lubel:, wracając 
z lasu, napadniętą została przez 2ch wilków, które 


pomimo krzyku i obrony znajdujących się z nią kobiet, 


rozszarpały ją: — W d. 6 b.in. w lesie Kozi Bór pod 
miastem Kurowem, w pow: Lubel:, pokałeczoną zosta- 
ła przez 2ch wilków, 10-letnia dziewczynka, Konstan- 
cja Dutkiewicz.— W tymże dniu, zniewyśledzonej do- 
tąd przyczyny, w mieście Kozienicach zgórzał dom i 
olejarnia, na rs. 1320 ubezpieczone. (G.P.) 

Młody Hen: Wieniawski daje koncerta w Rydze. ` 

Anglja. — Xżę Albert w towarzystwie Xcia Wel- 
lingtona, 1lgo b. m. odbył przegląd pułku huzarów 
gwardji, którego jest Szefem. Stary Feldmarszałek po 
skończonej rewji,oświadczył Pułkownikowi Cardigan, 
że nigdy piękniejszego pułku nie widział. — Izba wyż- 
sza llgo bież: mies: odrzuciła większością 7 głosów, 
wniosek przeciw miejscom tolerowanym. — Przez 
wzgląd na często wznawiające się zamachy Charty- 
stów, i że od roku 1845 do miesiąca Marca przybyło 
w Londynie 11,137 domów, skład Policji liczący obec- 
nie 4910 osób, zostanie pomnożony. — Z przylądka 
Dobrej nadziei otrzymano zaspokajające wiadomości 
o wzrastającej pomyślności osady. 

Austrja.— Feldmarszałek Radecki przesłał z głó- 
wnej kwatery w Weronie raport następujący, dato- 
wany 5go b. m.: Postawa armji jeszcze jest niezmie- 
niona, równie i obroty nieprzyjaciela. Król znajduje 
się z korpusem około 30,000 między Fzllafranką a 
Roverbella; gdzie jeszcze ma kwaterę główną, i gdzie 
zdaje się pozycję swoją ubezpieczać szańcami i bary- 
kadami. 4go b. m. po południu po 2-dniowych: tru- 
dach przy wyrąbaniu drogi w skale, wyciągnięto zapo- 
mocą wołów pół-baterji 18-funtowej, na najwyższe 
szczyty Monte Rastello dominujące nad Chiusa i oko- 
licami Rivoli; nią też zmuszono do ząniechania ognia 
dwie armaty nieprzyjacielskie, óstawione na przeciw- 
Jegłych skałach, które strzelając do naszej pikiety, za- 
biły jednego żołnierza iciężko zraniły artylerzystę.— 
Król Ludwik Bawarski Ggo b. m. odwiedził swoją sio- 
strę, Gesarzowę Matkę w Salzburgu. — Komendant 
Tryestu Hr. Salm, w odpisie do sardyńskiego Kontr- 


Admirała Albina, protestował przeciw dalszemu utrzy-= 


maniu blokady, r zażądał, aby takowa w zupełności 
była zniesioną. — Istniejące: od dawna rozdwojenie 
między obywatelami a wojskiem w Wiedniu, ustało, 
14go bież: miesiąca daną była uczta dia kilka tysięcy 
gwardji parodowej, ucżniow i wojska w dugarten; 
ma tej uczcie znajdowali się: Minister wojny Latour, 


Komendant Auerspeerg i cały Jeneralitet. Z obu 
stron serdeczne wzniesiono toasty, i również serdeczne 
miano mowy. — Do 14z0 b. m. wieczorem, nie było 
jeszcze w Wiedniu nowego ministerstwa. 

Francja. — P. Arago b. Prezes Rządu tymczaso- 
wego, miał obwinić przed Komisją badań Panów Łan- 
drin, Portalis i Juljusza Favre, jako uczestników osta- 
tniego rokoszu. Głoszą także, iż obwinił Jenerała 
Cavaignac o nieoględność, gdyż Ż2g0 z. m. za jego 
ministerstwa wojny, wysłano z Paryża 2 pułki, jeden 
do Amiens, drugi do Soissons, nie wiadomo z jakiej 


przyczyny; Jenerał wszakże nie miał wiedzieć o tej o- 


koliczności, a widząc się pozbawionym środków obron- 
nych, w pierwszej chwili powziął zamiarskłonić Zgro- 
madzenie Narodowe do wyjazdu do Wersalu, co mu 
doradzali także Panowie Senard i Thiers. Podług in- 
nych, Cavażgnac umyślnie najprzód posłał do walki 
gwardję narodową, aby rozdrażniona przez straty do- 
tkliwe, stanowczo rozdwoiła się z ludem. Za przyczy- 
nę rokoszu przypisują także rozdwojenie Marrasta 
z Lamarlinem, który przez to przechylił się na stro- 
nę Pana Ledru-Rollin, i był tegoż ślepem narzędziem 
przy podburzaniu robotników. — Prezes Zgromadze- 
nia Narodo: odprowadził zwłoki Jenerała Duvivier 
(Djawiwje) do domu Inwalidów, i przy jego grobie 
miał mowę. — Minister sprawiedliwości P. Beth mont 
z przyczyny słabości,otrzymał urlop.-— Minister woj- 
ny rozwiązał 4ry kompanje z 1Sgo pułku piechoty li- 
njowej, za to, iż na placu Vosges złożyły broń przed 
rokoszanami. — Depesza telegraficzna donosi z Rzymu 


7go b. m., iż Ojciec Sty uroczyście uznał Rzeczpo-. 


spolitę francuzką. — Admirał Bruat mianowany Pre- 
fektem marynarki w Tulonie; uda się niebawem do te- 
goż miasta.— Nowa Rada gminna miasta Paryżallgo 
b. m. odbyła pierwsze swoje posiedzenie. Mer Ar- 
mand Marrast przedstawił jej sprawozdanie swoich 
czynności od 24g0 Lutego.— Przesłuchano już 3000 
uwięzionych rekaszan, 168 uwolniono; nie wiadomo 
jeszcze dokąd deportowani będą wysłani.— Spisek od- 
kryty w dzień pogrzebu ofiar czerwcowych 6go b. m. 
podług wieści gazet, miał na cela wymierzyć przeciw 
orszakowi dwie machiny piekielne, ukryte w fortepja- 
nach; znane są domy, gdzie te machiny ustawieno; Jene- 
rałCavażgnac miał paść pierwszą ofiarą; aby zaśdobrze 
wymierzyć, gruppa mężczyzn: uzbrojonych w pisto- 
lety i puginały,przebranych w suknie żałobne kobiece, 
miała ruszyć przeciwko orszakowi, aby jego pochód 
wstrzymać i rzeź rozpocząć. — W Komitecie skarbu 
zaproponował P. Juljusz Favre, aby dobra prywatne 
Króla Ludwika Filipa skonfiskowano, i aby Xiążęta 
z rodziny Królewskiej, zmuszeni byli swoje dobra we 
Francji sprzedać. — W okolicach Paryża zwracają 
ścisłą uwagę na przybywających obcych. — Na roz- 
kaz Jenerała Cavażgnac, posągi Jenerałów poległych 
w walkach czerwcowych, «mają być ustawione w mu: 


na 


żeum wersalskiem. — Prefekt: policji polecił Komisa- 
rzom wyśledzić, jaki udział mieli w rokoszu więżnio- 
wie uwolnieni. — P. Girardin na poradę przyjaciół, 
tymezasowo zaniechał wydania swego usprawiedliwie- 


ma.— A kademja obierze Poetę Beranger swoim człon-, 


kiem,w miejsce zma rłego Chateaubriand (Szatobrjan). 
— Wydział wyznań poruczono Ministrowi oświecenia 
Vaulabelle. — 7% najznaczniejszych miast handlowych 
wyznaczono dwie Komisje, celem obradzenia środków 
do ożywienia przemysłu. — Budżet izby Deputowa- 
nych w r.z. wynosił 756,599 fr. Budżet Zgromadze- 
nia Narodowego na pierwsze 8 miesięcy b. r. obliczo- 
ny jest na 6,224,217 fr.— Ciągle biegają wieści o gro- 
żących nowych rozruchach. Jenerał Cavaignac llgo 
b. m. posłał znaczną siłę zbrojną do La Chapelle St. 
Denis, gdzie lud całą massą chce powstać. 14go b. m. 
w rocznicę zdobycia bastylli, obawiano się,aby nie do- 
szedł do skutku zapowiedziany bankiet olbrzymi po 25 
centymów. Obawiano się także niespokojności 15, 16 
i 17go b. m. z okoliczności zwołania czeladzi, która ma 
wybrać reprezentantów do udzielenia objaśnień Romi- 
tetom Zgromadzenia Narodowego. Rozbrajanie części 
gwardji narodowej, nie zasługującej na zaufanie, trwa 
ciągle. — Szacunek opłat komornego w Paryżu, obli- 
czono na 300 miłjonów fr.; prócz dawnych zaległości, 
w terminie 15go b.m. nieopłacono 75 miljonów wła- 
ścicielom nieruchomości. — W okolicy St. Quentin, 
pajmano 2000 rokoszan zbiegłych z Paryża. — Renta 
l3go b. m. spadła na giełdzie paryzkiej, w skutek wia- 
domości o przedsięwzięciu środków zaradczych przez 
władzę wojskową. — Spostrzeżono wiele fałszywych 
monet 5-frankowych z popiersiem Ludwika Filipa z r. 
1840; podobno są fabrykowane w Belgji. — X. Jac- 
guemet mianowany będzie Biskupem w Digne, w miej- 
sce Xdza Sibour.— Przystąpią wkrótce do komple; 
tnego uzbrojenia warowń paryzkich. 

Niemcy. — Zgromadzenie Narodowe w Frankfor- 
tie n. M. 14yo b. m. uchwaliło na przedstawienie Pana 
Wydenbrugk, aby od ministerstwa stanu Królestwa 
Hannowerskiego zażądano bezwarunkowego uznania 
władzy centralnej i przyjętego o niej prawa. Następ- 
nie uchwalono protestację przeciw zakazowi wywózki 
monety z Austcji do innych krajów niemieckich. — 
Pruski Minister spraw duchownych, oświecenia i spraw 
lekarskich, ogłosił, że uczeni wyznania izraelickiego 
mogą być przyjmowani jako Profesorowie w uniwer- 
sytetach do wszelkich katedr, wyjąwszy takich, które 
koniecznie wymagają chrześcjańskiego wyznania. — 
Magistrat miasta Poznania nadał Jenerał-Poruczniko- 
wi Steinaecker, honorowe obywatelstwo tegoż miasta. 
— l2go b. m. obchodzono w Darmsztadzie wybór 
Arey-Xięcia Jana. — l3go b. m. po skończonem po- 
siedzeniu Zgromadzenia Narodowego, Członkowie one- 
go zebrali się na ucztę w Mainlust; w końca biesiady 
ukazał się Zawiadowca, i uprzejmie rozmawiał z obec- 
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nemi; przy wykonaniu hymnu narodowego, Zawia- 
dowca wzniósł stosowny toast. Do Frankforlu n. M. 
przybyli: Król FFzrtembergski, Wielcy Xżęta Badeński 
i Heski, Xżęta Nassauski i Sasko-Mejningski, a 1450 
b. m. spodziewany był i Król Bawarski. Tegoż: dnia 
wieczorem, Zawiadowca miał wyjechać do Wiednia; 
P. Wessenberg jeszcze przez dwa dni zabawi. — Jene- 
rał Below z świty Króla Pruskiego. wyjechał w pierw- 
szych dniach b. m. do Wiednia, podobno w celu po- 
winszowania Arcy-Xciu Janowi — W Berlinie częste 
zdarzają się kłótnie między wojskowemi: a oby watela- 
mi; w tejże stolicy zadowoleni są powszechnie z obra- 
nia PanaCamphausen, PrezesemMinisterstwa w Frank- 
forcie n. M.— Ciało dyplomatyczne przy dworze pru- 
skim, wezwane zostało do zawiązania stosunków z Pod- 
sekretarzem Stanu w Ministerstwie spraw zagr: Panem 
Bülow, który rzeczywiście głównie tem Minister- 
stwem zarządza.. P. Rosenkranc ma otrzymać Mini- 
sterstwo oświecenia.— Były Minister skarbu P. Rother 
zbija wieści, jakoby ogromne przywłaszezył sobie 
summy, mianowicie z instytutu handlu morskiego; po~ 
dług jego zapewnienia, nie posiada więcej w majątku 
jak 40,000 talarów, które jeszcze pochodzą z r. 1815 
z łask Xiążąt Wellingtona i fHlardenberg.— Król miał 
ofiarować do dobrowolnej pożyczki 20,000 tałarów 
w naczyniach srebrnych i80,000 talarów gotówką-— 
W Szczecinie 14g0 b. m. otrzymano wiadomość, iż za- 
wieszenie broni zawarte z Duńczykami, nie jest za- 
twierdzone.— Prace około kolei żelaznej Poznańsko- 
Stargardzkiej już tak daleko są posunięte, iż 14go b. m. 
miano otworzyć przestrzeń z Szamotuł do wsi W ron- 
ki.— U wód Soden w blizkości Frankfortu n. M, bawi 
Biskup Kartaginy, który ma urzędować jako Internun- 
cjusz Papiezki przy Zawiadowcy Rzeszy. — l0go b. me 
przyszło w Rażysbonie do walki między: żołnierzami 
8go i 4go pułku; za wmięszaniem się tudu, patrol dał 
ognia, przyczem Żch ludzi poległo; a 7miu zostało ra- 
nionych. — Twierdza Ehrenbreitstein jest już komple- 
tnie uzbrojona; wszystkie armaty sąna swojem miejscu: 
Jenerał Scharnhorst zwiedzi ją w tych dniach. Nad 
uzbrojeniem innych fortyfikacji pracują czynnie. 

Z W. Xięztwa Poznańskiego, we względzie udziała 
tamecznej szlachty w ostatniem powstaniu, między in- 
nemi donoszą: mów, odezw i przyrzeczeń, było nie 
matos lecz wszystko to jedynie dla tego, aby wciągnąć 
do buntu zaślepionych włościan, 4 zwalić na nich 
wszystkie trudy i niebezpieczeństwa: w ciągu bowiem 
całego czasu działań, zginęło tylko dwóch ze szlach- 
ty. Zresztą jeżeli szlachcie Poznańskiej udało się ocalić 
życie swoje, poświęcając włościan, jednakże poniosła 
i ona karę nader dotkliwą dla swego egoizmu, gdyż 
bunt w skutkach swych sprawił żrujnowanie wszyst- 
kich obywateli. j 

Węgry. — P) Kossuth niejako wywiera dyktaturę; 
on to kieruje wszystkiemi swojemi kolegami, Na paras 


dzie mianej przez niego z kilku Deputowanemi, przyjęto 
zamiar wyjednać od Sejmu, uchwalenie poboru 200,000 
rekrutów, i bezzwłocznie umieścić na stopie ruchomej 
40,000 ludzi; prócz tego, pierwsza siła zbrojna ludu 
będzie wezwaną do służby.— Izba niższa utworzyłasię 
10go b.m., i obrała Prezesa. Nazajutrz Kossuth miał 
dwu-godzinną przemowę, w której zażądał poboru re- 
krutów, i uchwalenia kredytu na wydatki nadzwyczaj- 
ne. Ministerstwo zaczęło już było doznawać oppozycji, 
ale gdy Kossuthi zakończył wyrazami: »Dziś my je- 
steśmy Ministrami, jutro mogą być inni, ale zawsze 
kraj musi być ocalony! Czy uchwalicie wszystko?” 
Cała strona lewa powstała, za nią i inni członkowie, i 
wznieśli palce do góry,jakby naznak przysięgi. Kossuth 
wysilony zawołał jeszcze: »Uginam się przed wielko- 
ścią naszego narodu!” Nikt po nim nie wstąpił na mó- 
wnicę, jednomyślnie uchwalono zwołanie armjii wyzna- 
czenie kredytu 42 miljonów zł. konw:. Ma być zwołany 
korpus 40,000 i wydatek ustanowiony jest na 10 do 
d2tu miljonów. — Z FFarasdynu donoszą, iż Ban Jella- 
chich, za przybyciem z Agram, 11 b.m. kazał wstrzy- 
mać wszelkie uzbrojenia przeciw Węgrom; wojsko kro- 
ockie otrzymało rozkaz granicę opuścić, ponieważ 
wkrótce zawartym będzie pokój z Węgrami. 

W ołoszczyzna. — W Bukareście lgo b. m. pano- 
wała radość niepamiętna. Metropolita podpisał usta- 
wę. Do nowego ministerstwa wstąpili także Kampia- 
nu jako M. sprawiedliwości, i Jan Odobesko, jako Mi- 
nister wojny. Konsul austrjacki 7tmoni, wyjechał do 
Wiednia. 

Włochy. — 30go z. m. wyruszył z Peschiery park 
artylerji z barykadami przenośnemi; nazajutrz słysza- 
no ogień armatni w okolicy Legnago.— Do Medyo 
lanu wróciło z Wiednia kilku zakładników włoskich. 
— Komendant eytadelli Ferrary prosił Marszałka Ra- 
deckiego o złuzowanie załogi, z przyczyny chorób 

* grasujących między zołnierzami. Marszałek odpisał, 
aby porozumiał się z Kardynałem Legatem. lecz tenże 
oświadczył, że o niczem nie chce wiedzieć. — Król 
„Ferdynand używa kąpieli morskich pod Darseną, i 
mało ukazuje się ludowi. — Całe ministerstwo sardyń- 
skie z wyjątkiem Pana Paretogpodało się do dymisji; 
Pareto ma zlecenie utworzyć nowy gabinet: dotychcza- 
sowe ministerstwo popierało plan zamienienia Włoch 
w państwo federacy jne— Toskanja wkrótce ma uznać 
niezawisłość wyspy. Sycylji. 

Rozmaitości: — 30gn z. m. w skutek roztrącenia 
się obłoków, znaczne szkody zrządzone zostały w gmi- 
nach Felloch, Pontafel'i t. d. w Karyntji. — Sławny 
malarz Girodet (Zyrode) miał zwyczaj pracować 
w nocy. 'W tym celu pracownia jego była oświetlaną 
z przepychem, a nadto, dziwaczny ten malarz wkła. 
dał na głowę rodzaj czapki, na której zatkniętych 
było kilkanaście świec woskowych. Co chwila wołał 
na służącego, aby mu głowę objaśniał. Malarz Van 
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der Stóaeten, taką miał łatwość pracy, że wykonywał 
dziesięć obrazów na dzień; pomimo tego pośpiechu 
w robocie, dawne przysłowie nasze, co nagle, to po 
djable, do prac Fan der Straetena zastosować się nie 
da. Niektórzy malarze oddawali się malowaniu wyłącz- 
nych tylko przedmiotów: 7yssens,malował same tro- 
fea; Fromman, węże, żaby, pająki i gąsienice; temu 
ostatniemu zdawało się nadto, że potrafi wynaleźć spo- 
sób wznoszenia się w powietrze. Jak drugi 7kar, przy” 
piął skrzydła, ale w tej próbie złamał sobie nogę: 
Przytomny temu nieszczęściu przyjaciel, rzekł do 
Frommana: »Riedy już tak dobrze naśladujesz wę: 
że, nie chciejże naśladować ptaków.” — Pewien kłam- 
ca do tego stopnia stracił wiarę, że gdy raz w towa- 
rzystwie zaczął swoją bijografję od tych wyrazów: 
»Urodziłem się...” jakaś Dama z dala siedząca zawołała: 
»Nie wierzcie mu Państwo, to jest kłamstwo.” 
PRZYJECHALI do WARSZAWY. 
Bentkowski Felix Sędzia z Promny; Brykczyński Bogusław Oby; 
z Mostowca: X. Czyżewski Rajm: Pleban z Sobienkowa; Flat Benja: 
Oby: z Arciechowa; Gorłow Jene:-Major z Radomia; Kochanowski 
Jan Radca z Brześcia Lit:; Koniar Euge: Urzęd: z Petersb:. Leszczyń- 
ski Ign: Oby: z Belna; Mostowski Józ: Oby: z Rawy; Neufeld Salome 


‘Rup: z Berlina; Ostromęcki Waler: Uczeń Uniwer: z Petersb:; Sznej- 


der Leop: Oby: z Miłkowic; Zass Jen:-Lejt: z Międzyrzeca; Miinter 
Karol Oby: z Zamościa; Prażmowski Żelisław Oby: z Białyszewa: X 
Piesiewicz Jan Kanonik z Łowicza; Rylski Paweł Ivspek: z Rawy; 


"Rklicki Dyre: Gimn: z Płocka: Sixstel Katarz: Małż: Jene:-Majora 


% Petersburga; Troszczyński Rom: Naucz: z Łowicza; Żabicki Konst: 
Oby: z Pszczołeckiej Woli. (G. P) 
DONIESIENIA. 

Pewna Osoba, mająca komis do W. JAWKOWSKIEJ z pierw- 
szego, a JASTRZĘBSKIEJ z drugiego ślubu; uprasza ją, aby do 
Rządcy Hotelu Litewskiego po za- Teatrem, nadesłała adres swe- 
go teraźniejszego zamieszkania. 

Michał BOLIKOWSKI, lat około 36 liczący, dawniej Oficjalista 
prywatny, przed kilku laty mieszkał w Warszawie, obecny jego 


pobyt niewiadomy; familja potrzebując wiedzieć jego zamieszka- 
nie, wzywa go, ażeby udzielił o sohie wiadomość do Puławskiego 
go, ktoby wiedział o jego teraźniejszym pobycie, lub też miejscu 
zgonu, na przypadek jeżeli życie zakończył, ażeby o tem zawia- 
BZBBKAABEBECRERAA KBZDÓDÓRZCOBOWEENA 
| Dla Osoby słabej płei żeńskiej, jest do wynajęcia POKÓJ 
u 1 
EE ABB RA A RE AE 
na im piętrze, w oficynie, okoi, z Ruchnią an- 
cia od każdego czasu, przy ulicy Leszno Nr 723, 
Si "OIN Wc <" a Wał ni T e 
Dziś rano ciepła stopni 10. Wczoraj w południe 17. 
i leek Sędzią.— Jutro, Wspótka z Szatanem. 
+ „a A w Z O ZE > ER, P lead AU 
j wczoraj noleją żelazuą do Handlu Jana RIEDEL, przy ulicy 
Nowo-Senatorkiej pod Nrem 477- lit. B. 1 
Sprostowanie— W wczorajsży m Kucjerze, w ogłoszeniu o wyj- 
ściu tomu V i Vigo, kończących dzieło: Królowa Margu, nazwi: 


Subiekta. Zegarmistrz:, pod Nr 587. Również uprasza się każde- 
domić raczył, za co jeżeli żądać będzie, otrzyma nagrodę. 
rki, w Hotelu Polskim, przy ulic Długiej Nro 585, 
gielską, Piwnicą i Drwalnią, z powodu rage jest do naję' 
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Pierwej Mama, Piotr i Paweł, 
(SE e aar EREE Gata) 
nego połowu, nadsze 
sko wydawcy, zamiast Rudnicki, czytać należy: Chodecki. 


| 


